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Cbafstg r s a o lu c ji  tu Egipcie.
(Telegr. „N. Reformy*.)

Londyn. Dzienniki donoszą: S y t u a c j a  w 
E g i p c i e  o g r o m n ł e  s i ę  z a o s t r z y ł a .  —  
O baw iają się nawet w ybuchu rew olucyi. „D ai­
ly Tel." donosi: P r z e s i l e n i e  w E g i p c i e  
t a k  z n a c z n i e  s i ę  z a o s t r z y ł o ,  że gdyby 
rząd angielski nie zdecydował się szybko dzia­
łać, to w takim razie m o ż e  n a s t ą p i ć  i n-  
t o r w e n e y a  i n n e g o  m o c a r s t w a .

laśerpsteeya w Izbic gmin.
Londyn. W  Izbie gmin zainterpelował nnio- 

nista F e e ) ,  czy prawdą jest, że r z ą d  o t r z y ­
m a ł  n i e p o k o j ą c e  w i a d o m o ś c i  z E g ip tu .

Sekretarz stanu W o o d  oświadczył, że ostat­
nie w iadom ości o sytuacyi w  Egipcie są  rze­
czyw iście mniej zadowalniające, aniżeliby so­
bie tego życzyć można było.

(rastryockte drndnofighty.
(Telegr. Biura koresp.)

Londyn, 28 kwietnia.
W  Izbie niższej unionista B  u r g  o i n e zapy­

tał pierwszego lorda adm iralicji, czy mu co 
wiadomo o umowie, zawartej m i ę d z y  N i e m ­
c a m i  a A u s t r o - W ę g r a m i  c o  d o  o b j ę ­
c i a  p r z e z  N i e m c y  c z t e r e c h  w i e l k i c h  
p a n c e r n i k ó w ,  znajdujących się w budowie, 
względnie projektow anych na wypadek, g d y b y  
r z  ą d  a u s t r o - w ę g i e r s k i  m i a ł  t r u d n o ­
ś c i  p r z y  u c h w a l e n i u  p o t r z e b n y c h  
k r e d y t ó w .
' L ord  admiralicyi M a c  K e n n a  oświadczył, 
ż e  u r z ę d o w n i e  n i c  o t e m  n i e  w i e ,
< Na dalsze zapytanie, czy a u s t r y a c k i e  
d r e a d n o u g h t y  już się budują, jakoteż na 
dalsze pytanie, czy mu wiadomo, że w Stabili- 
Oiento A ecn ico  w Tryeście budowa dreadnough- 
ió w  już się rozpoczęła, odpowiada M a c  K e n -  
n a  również, że mu n i c  n i e  w i a d o m o .
<*- Na zapytanie unionisty L e e ,  czy adm iralicja  
n a  powód w ierzyć wiadomościom dzienników, 
k tóre o tem donoszą, ośw iadczył M a c  K e n n a ,  
że w szystko powiedział, co mu urzędownie wia- 
jdomo. Co do prawdziwości wiadomości nieurzę- 
dow ych. Izba może sobie w yrobić tak samo sąd, 
ja k  on,
-.- N akoniec na dalsze zapytanie oświadczył 
M a c  K e n n a :  W  sprawach, które obchodzą 
obce rządy, mogę w Izbie tylko to powiedzieć, 
co nam te rządy doniosą; o tem co  nam do­
noszą nasi attaches, n i c  n i e  m o g ę  p o w i e ­
d z i e ć .

Powstanie w MMmŁ
>, (Telegr. „ Nowej Reformy

Salonika. W ąw óz K a c z a n i k  j e s z c z e  z a ­
w s z e  z n a j d u j e  s i ę w r ę k a c h p o w s t a ń -  
c ó w ,  którzy otrzymali p o s i ł k i .  A lbańczycy 
pozw alają  tylko na zw ykły ruch pocztow y i o- 
sobow y, natomiast k o n f i s k u j ą  w s z y s t ­
k i e  z b y t e c z n e  l o k o m o t y w y  i p r ó ż n e  
w a g o n y ,  aby nie można było ich używać do 
transportu w ojskow ego. Zapasy żywności dla 
w ojska  są również zupełnie wykluczone od 
transportu. Jak się zdaje, m a r s z  T h o r g u t a  
p a s z y  n a t r a f i a  n a  t r u d n o ś c i .  W edług 
.wiadomości komendanta z I  p e k, część tamtej­
sze j ludności przechodzi w obec szczupłości gar­
nizonu na s t r o n ę  p o w s t a ń c ó w .  Walki w o- 
ko llcy  Ipek trwają dalej.

Berlin. „Y oss. Z tg .“ donosi ze Skopłje: S y - 
t u a c y a  w A l b a n i i  z n a o z n i e  s i ę  p o ­
g o r s z y ł a .  P ociąg  pocztowy, zdążający w czo­
raj do M itrowicy, nie doszedł do celu swej 
podróży, ponieważ A lbańczycy nie chcieli objąć 
gw a ra n cji za bezpieczeństwo personalu kolejo­
wego. Powstańcy, z d o b y w s z y  K a c z a n i k ,  
r o z b r o i l i  ż a n d a r m e r y ę  turecką. Kajma- 
kam uciekł. O armii operaracyjnoj nie było od 
trzech dni wszelkich wiadomości.

Konstantynopol. Połączenie kolejow e między 
M itrow icą a Skoplje zupełnie przerwane i jest 
w  rękach powstańców. W  M itrow icy znajduje 
się 2000 żołnierzy tureckich, odciętych od g łów ­
nej armii. L i c z b a  p o w s t a ń c ó w  w y n o s i  
40.000 l u d z i .
y Konstantynopol. Panuje tu o g r o m n e  o b u ­
r z e n i e  n a  T h o r g u t a  S z e f k e t  p a s z ę ,  
którego niedbalstwo i pow olność pogorszyła tak 
dalece sytuacyę, że dziś p o t r z e b a  90.000 
ż o ł n i e r z y  d o  s t ł u m i e n i a  p o w s t a n i a .

Poi&staEla w 
< Berlin. „Voss. Z tg ." donosi: Z  K onja wysła­

no d o  T r a p e z i m t n  d w i e  d y w i z j e  c e ­
l e m  s t ł u m i e n i a  p o w s t a n i a .

s w e g o  g a b i n e t u  z a w i s ł ą  o d  s t a n o w i ­
s k a  s t r o n n i c t w ,  t. z., że tylko te stronni­
ctw a będą m ogły wysłać sw ych reprezentantów 
do gabinetu, które zobowiążą się przeprowadzić 
program narodowościowy. Gdyby jednak okaza­
ła się tak wielka różnica zapatrywań,’ że poro­
zumienie stronnictw co do program owego kie­
runku rządu nie dało się [osiągnąć, wtedy za­
mianowany będzie g a b i n e t  u r z ę d n i c z y .

Sunfrijfl oM peżpteej.
; < ('Id. Biura koreap.) ~ ■ ir *•

Wiedeń, 28 kwietnia. 
U s t a w a  o p o ż y c z c e  220,000.000 koron 

u z y s k a ł a  s a n k c j ę  c e s a r s k ą .

PoHonslFHRcyo gabinetu.
(Telegr. „Nowej Reformy*.)

Wiedeń, 28 kwietnia.
W iadom ości o r e k o n s t r u k c j i  g a b i n e  

t u  obiegają wciąż po parlamencie, chociaż r i e  
z n a j d u j ą  w i a r y .  Z e  strony p ow a żn e j, za­
pewniają , ż e  w g a b i n e c i e  n i e  n a s t ą p i ą  
z m i a n y .

Organ pos. P e r g e l t a  „A bw eh r" donosi: 
,W  kołach inform owanych sądzą, że rząd dopiero 
iv jesieni w yjdzie ze swej bierności i przystąpi 

do uregulowania kwesty i narodow ościow ej.
Rząd, jak  stanow czo zapewniają, zajm uje się 

obecnie w y p r a c o w a n i e m  p r o g r a m u  n a ­
r o d o w o ś c i o w e g o  i w stosownej chwili w y­
stąpi z nim publicznie. Dopiero wtedy kwestya 
przekształcenia gabinetu będzie aktualną. Bar. 
B i e n e r t h  c z y n i  p a r l a m e n t a r y z a c y ę

P r o g e M y  p© datM © w ® 0
(T cle fonem)

Wiedeń. Kom isya finansowa prowadziła w czo­
raj w dalszym ciągu dyskusyę generalną n a d  
p r z e d ł o ż e n i e m  p o d a t k o w e m .

Pos. R e s e l  zwrócił się przeciw zamiarowi 
załatwienia tylko kilku podatków z planu finan­
sowego.

Poseł R e n  n e r  wniósł rezolucyę, wzyw ającą 
rząd, aby przedłożył spis nazwisk gorzelń rol­
niczych, wyposażonych w kontyngent wraz z 
wymiarem przydzielonego Kontyngentu, jakoteż 
daty co do stosunków m ajątkowych właścicieli 
gorzelń. Żąda wyjaśnień w sprawie uruchomie­
nia Sejmu czeskiego i w sprawie przeprowadzę 
nia reform y w yborczej do Sejmu czeskiego. —  
W końcu oświadcza się za połączeniem w szyst­
kich przedłożeu w jedną ogóluą ustawę tak zw.
„ Mantę! gesetz".

Pos. S t ó l z l  zaproponował wybór subkomi- 
tetu z 13 członków dla obrad nad przedłuże­
niami o podatku osobisto-dochodowym. kensum- 
cyjnym  i podatku od darowizn.

Pos. A dolf G r o s s  zgłosił szereg wniosków 
w sprawie kontroli zapasów kasowych przez 
komisyę kontroli długów państwowych i przed­
łożenia sprawozdania Radzie państwa, —  dalej 
wniosek w sprawie koncentracji zapasów kaso­
w ych przy pocztowej Kasie oszczędności i u- 
tworzeńia filii poczt. Kasy oszczędności we 
większych miastach poszczególnych krajów , — 
wkońcu wnioski w sprawie rozdziału sumy, 
przekazanej przez państwo między kraje i gm i­
ny w stosunku do siły podatkowej.

S t a n o w i s k o  m in is tr a  s k a ra u .
Minister skarbu dr B i l i ń s k i  oświadczył, że 

p o d t r z y m u j e  w s z y s t k i e . p r o j e k t y  u- 
s t a w  f i n a n s o w y c h ,  p r z e d ł o ż o n e  p r z e z  
r z ą d  w t e j  s e s y i  i ż a d n e g o  z n i c h  n i c  
c o f a .  Nie ma nic przeciw złączeniu ustaw przy­
jętych przez komisyę podatkową w całość przez 
t. zw. Manteigesetz. Oświadcza się przeciw pro- 
wizoryum i o takiem nie może być mowy', jeżeli 
się naprzód załatwi podatki, co do których na­
leży “ się spodziewać porozumienia z Izbą pa­
nów ; jako takie można uważać: podatek wćd- 
czany, osobisto-doehodowy i podatek od wina 
flaszkowego, które należałoby ostatecznie zała­
twić. Uchwalenie iy lko  dodatku do podatku o- 
sobisto - dochodowego nic byłoby pożądanem. 
W  kw estyi wglądania w księgi handlowe i w y­
sokości podatku osobisto-dochodowego są w ido­
ki, że zostanie korzystnie załatwioną. Minister 
prosi, aby jeszcze przed feryamt zapadła decy­
z ja , czy i ewent. które części przedłożenia na­
leży w yjąć z planu finansowego i szybko zała­
tw ić, a w szczególności umożliwić, aby podatek 
wódczany wszedł w życie 1 września, 2 inne 
zaś, wyżej wzmiankowane podatki, d. 1 stycznia 
roku 1911.

Mowa dra Głąbińskiego.

Pos. G ł ą b i ń s k i  ośw iadczył się p r z e c i w '  
p r o w i z o r y u m, albowiem państwo potrzebu­
je  gruntownej sauacyj finansowej.

Co się tyczy f i n a n s ó w  k r a j o w y c h ,  stoi­
my znowu przy przekazaniu podatków bezpo­
średnich i  przy podatku wódczanym, albowiem 
przedłożenie podatku od piwra cofnięto przed­
wcześnie. B yłoby pożądanem, gdyby wprzód 
mogła zapaść częściow a decyzya co do sauacyi 
finansów krajow ych bez przesadzania dalszego 
uregulowania tych finansów'. Nie chodzi o to, 
aby sejmom albo krajom użyczano jakiejś ła ­
ski, tylko o to, aby nie wstrzymano ich w roz­
woju i wykonaniu konstytucyjnych ich praw i 
obowiązków. Sejmy mają zasadniczo to samo 
prawm co R ada państwa uchwalenia dla potrzeb 
krajow ych dodatków do podatków państwowych 
lub samodzielnych podatków. Trzeba przestrze­
gać prawa konstytucyjne zarówno państwa jak 
i krajów, jeżeli się chce dojść do słusznego 
kompromisu między obustronnymi prawami i in­
teresami.

Co się tyczy podatku od napojów, to jest zu­
pełnie uzasadnionem i na tem stanowisku stoi 
też K oło polskie, że a l k o h o l  w' e w s z y s t ­
k i c h  f o r m a c h  n a p o j u  p o w i n i e n  b y ć  
r ó w n o m i e r n i e  o p o d a t k o w a n y ,  a n i e  
t y l k o  w ó d k a .  Zasadniczo jednak przeciw 
temu nic nie można mieć, jeżeli podatek od 
w ódki wyjm uje się z kompleksu przedłożeń i 
przekazuje się podwyższenie tego podatku kra 
jom bez przesądzania dalej idącego uregulowa­
nia stosunków krajow ych. Na ten wypadek po 
datek od wódki byłby odłączony od planu fi­
nansowego i  odrębnie traktowany.

Co się tyczy  p l a n u  f i n a n s o w e g o ,  trze­
ba się starać o gruntowną san ację  ’ finansów 
państwow ych przy przestrzeganiu stanowiska 
społeczno-politycznego. B yłoby niesprawiedli- 
wem, gdyby punkt ciężkości ciężarów przerzu­
cono na biedną i najbiedniejszą ludność w  for­

mie takich podatków, jak podatek wódczany, 
od wody sodowej i monopol zapałkowy, a z dru­
giej strony byłoby fcłędnem każdy podatek, k tó­
ry ma dotknąć klasy posiadające, zaraz potę­
piać jako zamach na własność.

Nie należy się dziwić, jeżeli przy reformie 
podatku csobisto-dochodowego musimy być przy­
gotowani, iż bez komunistycznych tendencji 
przecież będziemy musieli się chw ycić wyższej 
stopy podatkowej. W  tym duchu zdaje się w y­
magać reformy podatek osobisto-doehodowy jak 
i podatek spadkowy. K w estya wglądnięcia do 
ksiąg jest poważną i z przyczyn politycznych 
i ekonom icznych nie może być z lekkiem ser­
cem rozstrzygniętą. Czysty dochód katastralny 
gruntów stoi w jasnej’ sprzeczności z rzeczyw i­
stym dochodem, laksamo dochody opodatkowa­
nych przy systemie starego podatku dochodo­
w ego i zarobkowego były  czysto fikcyjne.

Po szczęśliwszym finansowo peryodzie byłych 
rządów i parlamentu kuryaluego, objęliśmy k il­
ka długów honorowych, które muszą być zapła­
cone. D o nich należą: r e f o r m a  p o d a t k u  
d o m o w o • c z y n s z o w e g  o, z n i e s i e n i e  p o ­
d a t k u  d o m o w o - k l a s o w e g o  w 2 n a j ­
n i ż s z y c h  k 1 a s a c li. Przy tych 2 reformach 
K o ł o  p o l s k i e  o b s t a j e  n i e w z r u s z e n i e  
i byłoby stanowczo nie do pochwalenia, gdyby 
inne stronuictwa chciały porzucić te reformy 
ludowe. ^

M ówca oświadcza wkońcu, iż nie uważa za 
stosowne wym yślać . jeszcze nowych projektów 
podatkowych i przedkładać je  k om isji; byłoby 
w ogóle pożądanem, gdyby członkowie komisyi 
w tyra kierunku chcieli nałożyć pewną rezerwę, 
aby ludności, i tak zaniepokojonej liczuemi 
przedlożeniami rządowemi, nie wzburzać bar­
dziej. Pod względem formalnym zgadza się 
mówca z wnioskiem pos. Sióizla ’ o w ybór sub- 
komitetu..

K o n ie c  p o sie d ze n ia .
Na tem obrady przerwano. Następne posie­

dzenie dziś o gouz. 10 przed południem.

8 M ?  k o m i k i  M e i e a e i .
(Tdefonem).

Wiedeń. W  komisyi budżetowej podczas obrad 
nad tytułami „P ada ministrów" i „Trybunał 
adm inistracyjny" pos C h o ć  domagał się, aby 
rząd przedłożył sprawozdanie o skreśleniach 
budżetowych M o’.Vcu wytyka, że pocztowa kasa 

ędności perlA .kiuje z niemieckim bankiem 
w Berlinie w  sprawie em isji nowej renty i za­
rzuca ministrowi 'skarbu, że w ten sposób na­
wiązuje trwałe stosunki z niemieckim kapitałem 
na m ekoizyść gospodarczej i politycznej samo­
dzielności państwa austryackiego. W końcu do­
magał się mówca, aby bar. Bienerth wyjaśnił 
zasady, lakierni kieruje się przy rozdziale fun­
duszu dyspozycyjnego dla prasy.

Pos. K r a m  a r z wystąpił przeciw' budowie 
now ego pałacu dla Rady ministrów. Żądał, aby 
o ficja lno dzienniki, które w części służą do in­
formowania Korony, przynosiły - przynajmniej 
objektyw ne sprawozdanie w obradach Rady 
państwa. Insiytucya ministrów' rodaków byłaby 
zbyteczną, gdyby w gabinecie 'wszystkie naro­
dy były odpowiednio reprezentowane, z drugiej 
jednak strony potrzebne jest ograniczenie kom­
peten cji miuistra rodaka, jak  się tego koniecz­
ność okazała z okazy i nadużyć ostatniego n ie­
m ieckiego ministra-rodaka. M ów ca krytykuje 
narodowrą politykę Niemców i oświadcza w koń­
cu, że jego  partya głosow ać będzie p r z e c i w  
tytułowi „R ada ministrów" a w szczególności 
„Fundusz dyspozycyjny

Posh R o m a ń c z n  k zauważył,-że jedną z przy­
czyn zmniejszonej zdolności do pracy Izby p o ­
słów jest zbyt wielka liczba posłów. Austrya 
ma też za dużo ministrów; a jeśli instytucya 
ta ma być ustaloną, należy przyznać ministra- 
rodaka narodowi ruskiemu. M ówca podnosi u- 
pośledzenie Rusinów na punkcie szkolnictwa 
wr Galicyi, omawia ucisk Rusinów w Rosyi 
i imieniem swego klubu oświadcza się p r z e ­
c i w  b u d ż e t ó w '  i.

D r Adler zarzucił rządowi, że pracuje prze­
ciw  parlamentowi. Rząd nie zm niejszył trudno­
ści w parlamencie, tylko je  powiększył i nic 
nie czyni, aby dać parlamentowi możność sana- 
cyi. Tak samo jest rząd bez planu także na 
polu polityki podatkowej i handlowej. Zbaw ie­
nie Austryi leży tylko w autonomii narodowej. 
Mowrna jest za tem, aby przedłożenia narodowe 
przekazano komisyi narodowościowej i tam jc  
omówiono.

Oświadczenie prezydenta ministrów.

Prezydent minisUów bar. B i e n e r t h  oświad 
cza, że trzeba niestety przyznać, iż  obecne po­
łożenie finansowe nie jest korzystne, jednak, 
z drugiej strony niema powodu do daleko idą­
cego pesymizmu i przy dobrej w oli będzie mo 
żna w  krótkim czasie dojść do wyrównania po­
trzeb państwa z dochodami. W  wielu wypad­
kach chodzi o dawno poczynione zarządzenia 
i zwiększenie się wydatków pochodzi zwłaszcza 
z tego, że wszystkie stronnictwa polityczne sta­
rają się położenie ekonomiczne ludności polep­
szyć. T o  doprowadziło do uchwalenia nowych 
wydatków.

M ówca zawiadamia, że w obec sankeyonowa 
nia ustawy pożyczkow ej, minister skarbu w y­
stosował do wszystkich ministrów resorowych 
okólnik z zawiadomieniem, iż k r e ś l e n i a  b u ­
d ż e t o w e  m a j ą  b y ć  w s t r z y m a n e .  Co do 
przeprowadzenia emisyi renty, minister skarbu 
da obszerne w yjaśnienie; mówca musi jednak 
ośw iadczyć, że nie jest niedopuszczalnem ani 
szkodliwem, jeżeli pocztow a kasa oszczędności, 
która objęła em isyę,- nawiązuje stosunki. ab.v

ewent. część pożyczki umieścić za granicą. —  
Dalej oświadcza prezydent ministrów, że pier­
wsza rata na nabycie gruntu pod budowę gma­
chu dla Rady ministrów została wstawioną, a 
na podjęcie budowy ani halerza dotąd nie wydano.

Co się tyczy  funduszu dyspozycyjnego, to 
przy każdej większej administracyi —  a prze­
cież taką jest rząd —  istnieje on ; od r, 1895 
suma ta pozostała niezmieniona. P o z y c ja  ta 
musi być  jak  wszystkie inne pojmowana i pre­
mier nie rozumie, dlaczego do niej tak wielkie 
przywiązuje się znaczenie.

Następnie zajmuje się mówca o g ó l u ą  s y ­
t y  a c y ą  p o l i t y c z n ą  i oświadcza, że zarzut, 
uczyniony rządowi, jakoby miał t e n d e n c j e  
a n t i s ł o w i a ń s k i e, jest stanowczo n i e u z a- 
s a d n.i o n y. Premier sądzi, iż może mieć przy­
najmniej pretensje, aby nie insynuowano mu 
przecież takiego wprost absurdalnego kierunku. 
Rząd stara się postępować bezstronnie i objek- 
tywnie. Czy to mu się zawsze udaje, jest kwe- 
styą, w której nie czuje się powołanym dawać 
odpowiedzi, sądzi jednak, że z poszczególnych 
aktów' administracyi uie wolno wysnuwać w nio­
sków niesłusznych o tendencji rządu.

M ówca wskazuje na bardzo trudne narodowe 
stosunki, które szczególnie w Czechach stały 
się nieznośnemi. Rząd uważa i nadal za swoje 
zadanie wyrównanie istniejących przeciwieństw, 
a nie jest winien, że przeciwieństwa te istnie­
ją. Przyznał to jeden z mówców i za to prezy­
dent ministrów jest mu wdzięcznym. Rząd czy ­
ni wszelkie starania dla złagodzenia sporu, nie 
zasługuje w ięc na zarzut ani prezydent mini­
strów ani rząd, jakoby się zachowywał bez­
czynnie. Prezydent ministrów mimo dotychcza­
sowych niepowodzeń nie zaprzestanie tych usiło­
wań i będzie się tem bardziej starał uchwycić 
nić, której dotychczas nie można było wynaleść. 
W  związku z tem zwraca się rząd z gorącym 
apelem, aby go w' tych usiłowaniach popiera­
no. W  ten sposób może się przecież uda skon­
solidować także stosunki w parlamencie i stwo­
rzyć wolną drogę dla pracy kulturalnej w szcze­
gólności w kierunku soeyalno-politycznym, spo­
łecznym  i gospodarczym. Forma, wr której takie 
współdziałanie stronnictw musiałoby znaleść w y ­
raz, z łatwością się znajdzie a nawet objaw i­
łaby się sama z siebie.

Prezydent ministrów' odpowiadał następnie na 
zarzuty przeciw trybunałowi .administracyjne­
mu, jakoby poszczególne narodowości nie były 
tam odpowiednio reprezentowane. W edług ob 
jaśnień, otrzymanych od prezydenta trybunału 
administracyjnego, istnieje obecnie w trybunale 
39 referentów, którzy posiadają zupełną znajo­
mość je.zyków krajow ych. M ianowicie włada ję ­
zykiem czeskim 13 referentów, językiem  pol­
skim 7, włoskim 5, poł.-słowieńskim 4, ruskim 
5, a dla wypracow yw ania aktów rumuńskich 
jest jeden referent. W  gremium są więc w szyst­
kie języki krajow e odpowiednio reprezentowane. 
Także przy poszczególnych nom inacjach u- 
względnia się stosunek narodowości członków 
gremium. W prawdzie - wśród radców trybunału 
administracyjnego nie ma obecnie żadnego W ło­
cha ani Rumuna, ale naturalnie nie nie stoi na 
przeszkodzie nom inacji osób należących do tych 
narodowości.

W reszcie omawia prezydent ministrów spra­
wę uznania egzaminów jurydycznych i filozoficz­
nych, złożonych w uniwersytecie w Zagrzebiu, 
i oświadcza, że zażądana w tym kierunku opi­
nia z miejsca kompetentnego jeszcze nie nade­
szła. Co się tyczy zarzutu nieodpowiadaoia na 
interpelacje, wskazuje mówca na ogromną ilość 
wnoszonych interpelacyj i trudności w przepro­
wadzeniu dochodzeń nad każdą z osobDa i u- 
waża myśl pisemnej odpowiedzi na in terpelację 
jako nwzględnienia godną. —  W końcu prosi o 
przyjęcie działu budżetu, stojącego w dysknsyi.

Dalsza dyskus.ą .
Pos. H r a s k y  ośw iadczył, że rząd bar. Bie- 

nertha sprzeciwia się konstytucji, ponieważ nie 
opiera się na większości narodów'.

Pos. Z i t n i k  ośw iadczył, że minister-rodak 
mógłby działać z pożytkiem tylko po przeprowa­
dzeniu autonomii narodowościowej.

Pos, C o n c i u bolew ał, że przedłożenie o za­
łożeniu wydziału w łoskiego doznało nowej zwłoki.

Pos. K o t l a r z  oświadczył, że agraryusze cze­
scy uważają rząd bar. Bienertlia jako wrogi 
dla Czechów. Czas oszczędzania bar. Bienertha 
minął i agraryusze czescy nie mogą popierać 
systemu rządowego, popartego przez tych, którzy 
chcą czynić Austryę od Niemiec zależną.

Pos. d’E l v e r t  domagał się obrad nad przed­
łożeniem narodowościowem.

Na tem posiedzenie przerwano. Następne dziś.

pochowane w tem samem mieście, w którcm 
nastąpiła śmierć, muszą być w przeciągu 24 
godzin przewiezione z tego miasta. W  sobotę 
zwłoki Bjórnsona będą już w Kopenhadze, skąd 
zabierze je  norweski okręt wojenny. W  K o­
penhadze zamierzone są wielkie uroczystości 
żałobne. \Y Cłirystyanii uroczystości żałobne 
przypadną na czas pobytu Rooseyelta. Z  tego 
powodu wszystkie uroczystości, zapowiedziane 
na jego cześć, zostaną prawdopodobnie odw o­
łane.

Chrystyania. Król wystosował do wdowy po 
Bjórnsonie list z wyrazami współczucia, z po­
wodu zgonu B jórnsona; również rząd w ystoso­
wał do niej telegram kondolencyjny. Obiad, ja ­
ki się onegdaj wieczorem odbywał u ministra 
spraw zagr., a w którym brał udział także król, 
został po nadejściu wiadomości o śmierci prze­
rwany.

W czoraj przed połuduiem odbyło się posie­
dzenie storthingu, na którem prezydent pośw ię­
cił wspomnienie Bjórnsonuwi. Storthiug uchwa­
lił p r z e w i e z i e n i e  z w ł o k  i p o c h o w a ­
n i e  i c h  k o s z t e m  p a ń s t w a .  Następnie po 
siedzenie na znak żałoby zamknięto. Prezydyum 
storthingu zawiadomiło o tej uchwale telegra­
ficznie wdowę. W czoraj w s z y s t k i e  t e a t r y  
b y ł y  z a m k n i ę t e .

V Bfdrastraa.
(Tel. „W. Reformy*).

Paryż. O ostatnich chwilach Bjórnsona do­
noszą.: B jórnson od czasu do czasu wracał do 
przytomności. K ilkakrotnie pytał się siostry mi­
łosierdzia: K to jestem ? Na odpowiedź: Pan je ­
steś B jórnstjórne-Bjórnson, chory cieszył się jak 
dziecko. W  chwilach przytomności mówił o po­
w rocie do ojczyzny, o sporach językow ych w 
Szw ecyi ośw iadczył: W  szufladzie mego biurka 
znajduje się artykuł, przeznaczony dla pewnego 
dziennika; ogłoszenie jego w yw oła se n sa c je .—  
Jestto prawdziwe clon. Onegdaj Bjórnson k il­
kakrotnie powiedział: Pojmuję, że między myślą 
życia  a śmierci jest głęboka przepaść. Pojmuję, 
że myśl umierającego kieruje się ku uczuciom 
religijnym, jak  gdyby od religii spodziewał się 
zbawienia i ratunku.

Paryż. Z w łoki Bjórnsona zostaną wywiezione 
z Paryża dzisiaj nad ranem, albowiem według 
ustaw francuskich, jeżeli zwłoki nie mają być

Telegramy
z dnia 23 kwietnia.

Wiedeń. „W iener Zeitung“ ogłasza obw ie­
szczenie ministerstwa skarbu z 21 kwietnia b. r 
w sprawie aktywowania służby dla stemplowa­
nia kart do gry w głównym  urzędzie cłowym  
we Lwow ie.

Budapeszt. Przy wczorajszem ciągnieniu obli­
g a c ji  węg. banku hipotecznego, główna w ygra­
na 300,000 koron padła na s. 2526 Nr 53 B, 
druga wygrana 30.000 koron na s. 2526 Nr 
53 A .

Rzym. „S eccolo" donosi: W ł o s k a  p a r a  
k r ó l e w s k a ,  po złożenia ? izyty w C e t y n i i 
uda się do K o n s t a n t y n o p o l a .

Sirajls stolarski we Lwswie.
Lwów. W  trzech najw iększych fabrykach sto 

larskieh, należących do W czelaka, Hornunga i 
Prugara, wybuchł strajk robotników.

ezsskicli radykałów.
Praga. Organ "m łodoczeski „D eń “ ogłasza 

oświadczenie, podpisane przez 24 członków k o ­
mitetu w ykonaw czego partyi czesko-radykalnej. 
Podpisani zw racają się w tem oświadczeniu prze­
ciw innym* członkom zarządu partyi, zarzucają 
im, że przynoszą szkody polityczne, dalej kry­
tykują organ izacje  młodzieży, które hodują brak 
dyscypliny i szpiclostwo, wreszcie krytykują 
propagandę antimiiitarną i gospodarkę kasową, 
oraz twierdzą, że posłow ie Choć i Kramarz brali 
z kasy partyjnej pieniądze na swe podróże do 
Rosyi i inne.

Sprany naftowe.
Wiedeń. Kom isya gospodarcza załatwiła w czo­

raj ustawę o b u d o w i e  r e z e r w o a r ó w  
n a f t o w y c h .  Spraw. Z a r a ń s k i  reasumując 
dyskusyę, ośw iadczył się przeciw przymusowi 
koncesyjnemu dla rafinery i i przeciw monopolo­
wi produ kcji ropy albo sprzedaży ropy, a tyl­
ko za monopolem sprzedaży nafty.

W  dyskusji szczegółowej p r z y j ę t o  u staw -ę 
w brzmieniu przedłożenia z małemi zmianami. 
Nadto przyjęto rezolu cje  co do wybudowania 
drugiego toru na kolei Borysław — Drohobycz.

Referentem dla Izby  wybrano p. Z a r a ń ­
s k i e g o , .  któremu wyrażono uznanie za jego 
pracę. * •

U prsgmsftY&ą słułbimą.
Wiedeń. Na wczorajszem posiedzeniu komisyi 

dla spraw urzędników i służby państwowej roz­
dano referaty w sposób następujący: część o 
gólną pos. C z e c h ,  o obowiązkach urzędników 
i służby państwowej pos. G o s t i n c z a r ,  o pra­
wach pos. T o m a s z e  w s k i, o zmianach w sto­
sunku służbowym i rozwiązaniu tego stosunku 
Edward S t r a n s k y ,  o karze za przekroczenie 
obowiązków dr M a y  r. ^

W  ankiecie, którą postanowiono zwołać, ma 
wziąć udział 45 urzędników, 26 służących i 24 
ekspertów z innych nie podpadających pod pra­
gm atykę służbową fnnkcyonaryuszćw państwo­
wych. Zamierzone jest odbycie ankiety jeszcze 
w maju. Przyjęto wniosek, w zyw ający rząd, aby 
funkeyonaryuszom państwowym, powołanym na 
ankietę, bez trudności udzielił potrzebnego ur­
lopu i aby za w yw ody tych ekspertów podczas 
ankiety nie wynikła dla nich żadna szkoda. — 
Minister spraw' wewnętrznych Hardtl oświad 
czył, że rząd nie będzie czynił ekspertom ża 
dnych trudności.

W końcu uchwalono wezw ać rząd, aby z naj 
większą szybkością przedłożył p r a g m a t y k ę  
s ł u ż b o w ą  d l a  n a u c z y c i e l i  p a ń s t w o ­
w y c h .

Oddłużenie eSicerów.
Wiedeń. B. kor. donosi: Z  początkiem paź­

dziernika zeszłego roku stworzono pod protekto­
ratem arcyks. Frydryka, z ramienia minister­
stwa obrony kraj. instytucyę mającą na celu 
oddłużenie oficerów  i innych gażystów obrony 
krajow ej. Jest to fundusz jubileuszowy obrony 
krajow ej i powstał z kapitała zakładowego, ja ­
ki w swoim czasie ofiarował arcyks. Reiner, a 
który uzupełniły następnie rozmaite składki 
Instytucya polega na zasadzie wzajemnej pom c 
cy. W kładki członków będą stosunkowo niskie.
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n. p. porucznik p łacić będzie miesięcznie koro­
nę, generał 10 kor. U dzielać się będzie małych 
pożyczek do wysokości trzechmiesięcznej płacy, 
oraz większych pożyczek na podkład policy. 
M ajątek funduszu wynosi jeden i ćw ierć milio­
na koron.

Sudźet rosyjski.
Petersburg. Car zatwierdził budżet na rok 

1910. Budżet wykazuje w  dochodach 2591 mi­
lionów  rubli i tyleż w rozchodach.

T a m o w s M ® ! .
W e wtorek, jak to już donieśliśmy, j. odjęto na 

nowo proces Tarnowskiej po 14-dniowej przerwie. 
Prokurator R a n d / ,  powróciwszy do zdrowia, pono­
wnie objął swój urząd. Publiczność zjaw iła się na 
rozprawie nader licznie.

Po otwarciu rozprawy obrońcy wypowiedzieli 
swe życzenia w kwestyi pytań. I  tak co do Nan 
mowa i Pryłnkowa oświadczyli ich adwokaci, że 
będą uzasadniać ich niepoczytalność; adwokat T ar­
nowskiej zapowiedział, że będzie wykazywał ogra­
niczenie lub całkowite usnn'ęcie je j odpowiedzial­
ności z powodu częściowej lub całkowitej niepoczy­
talności; obrońca pokojówki P eri-r  oświadczył, ż 
u jego klientki należy stwierdzić zupełną niewin­
ność.

Przewodniczący oznajmił, że po oskarżycielu 
prywatnym przemawiać będą obrońey podsądnyeh 
w następującym porządku: pierwszy obrońca Nau- 
mowa, drugi Pryłnkowa, trzeci Tarnowskiej, a ezwar- 
ty Perierówny.

Następnie zabrał głos oskarżyciel prywatny dr 
F  e d e r. Podniósł on, że postacie oskarżonych wyidea­
lizowano, co sprzeczne jest z rzeczywistością. Tar­
nowską chciano uniewinnić frazesem o duszy sło­
wiańskiej. Ale prawo rosyjskie tak samo ceni ży ­
cie ludzkie, jak prawo włoskie. Charakterystyczne 
właściwośei duszy słowiańskiej nie różnią się tak 
d&iece od właściwości duszy innych ras, aby ten 
motyw miał wchodzić w grę.

W  dalszym ciąga swoich wywodów dr Feder 
łozbierał krytycznie rozmaite momenty życia Tar­
nowskiej i stosunek jej do Borzewskiego i Stabla.

Na rozprawie popołudniowej dr Feder oświad­
czył w dalszym ciągu, że Tarnowska wiedziała, iż 
Pryłukow zdefraudował pieniądze swych klientów. 
Dobrą matką Tarnowska wcale nie była, syna 
swego oddała do szkoły kadeekiej, aby je j nie za­
wadzał. Tarnowska zakochała się w Naumowie, ale 
wkrótce nawiązała stosunek miłosny z hr. Koma- 
rowskim. Nie kochała go jednak, dążyła tylko do 
tego, aby Komarowski ubezpieczył się na życie na 
je j korzyść i uczynił ją  swoją główną spadkobier­
czynią.

Jadąc z W enecyi z Komarowskim do W iednia, 
Tarnowska radziła równocześnie w tym samym na­
wet pociągu nad sposobem zamordowania Koma­
rów skiego. Perierówna nie była wtajemniczona we 
wszystkie szczegóły zbrodniczego planu, —  Oskar­
żeni popełnili zbrodnię nie z jakiejś namiętności, 
lecz z prostej chciwości, chcąc przyjść w posiada­
nie policy ubezpieczeniowej waitości pół miliona 
koron. "Wskazuje na to także fakt, że Tarnowska 
zmusiła Komarowskiego do uczynienia je j general­
ną spadkob erczynią, z ograniczeniem praw wła­
snego syna.

Na tem przerwano rozprawę.

P r o g n o z a  s t a c y i  m e t e o r o l o g i c z n e  
w W i e d n i u :  Zmiennie, pochmurnie, mierne wia' 
trv, chłodno, zwolna pogoda polepsza się, wypogo­
dzenie.

T e a t r  m i e j s k i  i m i e n i a  S ł o w a c k i e g o  
„Sąsiadka11.

T e a t r  l u d o w y :  „S ztygar11.
P o s i e d z e n i e  Rady m. Krakowa o godz. I 

po poł.
Z a m k n i ę c i e  wystawy „Sztuki" w pałacu 

Sztuk pięknych przy placu Szczepańskim.
O d c z y t y :  Prof. dr W incenty Lutosławski:

„Badania przyrodnicze11 (z cyklu „Organizacya 
pracy um ysłowej11) o godz. 6 wieczór w sali Sa­
skiej (św. Jana 6 ); prof. dr Cybulski: „O galwa- 
nometrze Eithoyena i jego  zastosowaniach11 (z de- 
monstracyami) o godz. 7 w iecz , w Tow. im. Ko­
pernika w zakł. fizyolog. Coli. Nov.

T e a t r  m i e j s k i  we L w o w i e :  „M anon".

Balśi
K raków , ezwartok 28 kwietnia.

K a l e n d a r z y k  k o ś c i e l n y :  Pawła od K rzy­
ża i Witalisa.

K a l e n d a r z y k  a s t r o n o m i c z n y :  W schód 
słońca o godz. 4  min. 23, zachód o godz. 6 m. 61 
dłngość dnia godzin 14 min. 28.

Losow anie obligacyj gm iny m iasta Krakowa
Dnia 2 maja o godz. 11 przed południem odbędzie 
się w sali posiedzeń Rady miasta drugie losowa­
nie 4  prc. obligacyj gminy miasta Krakowa, po­
dzielonych na pięć seryj, w nominalnej wartości
2 3 ,600 .000  K. W edJug planu amortyzacyjnego w y­
losowane zostaną: dla seryi A. 12 sztuk obligacyj 
po 200  K, dla seryi B. 5 sztuk po 1000  K, dia 
seryi C. 6 sztuk po 2000  K, dla seryi D. 2 sztuki 
po 5 0 00  K  i dla seryi E. 2 sztuki po 10 .000  K, 
ogółem w nominalnej wartości 4 9 .400  K.

Uroczyste zakończenie roku szkolnego połą­
czone z wystawą wypracowań piśmiennych i ry­
sunków odbędzie się w niedzielę d. 22  maja o godz. 
10 rano w szkołach przemysłowych uzupełniają­
cych: na Smoleńska, na Kleparzu, przy nl. Lubo­
mirskich, przy ul. D ietla i na Kazimierzu. Magi­
strat zawiadamia o tem majstrów wszelkich rze­
miosł i wzywa o jak  najliczniejsze przybycie do 
szkół powyższych, w celu przekonania się o postę­
pie uczniów w nan! ach. Nabożeństwo dziękczynne 
na zakończenie roku szkolnego odbędzie się tegoż 
dnia o godz. 9 rano w kościele X X . Pijarów.

Wycieczki do Krakowa. Zarząd V  Koła T.S.L. 
im. A. Asnyka w Krakowie -ogłasza, że podobnie 
jak lat poprzednich, zajmować się będzie i w tym 
roku przyjmowaniem wycieczek szkolnych i ludo­
wych, przybywających do Krakowa celem zwiedze­
nia jego zabytków i narodowych pamiątek. W  tym 
celu utworzył Zarząd w łonie Koła komisyę w y­
cieczkową, której zadaniem jest wyszukiwanie dla 
wycieczek wykształconych przewodników, oraz 
utrzymania i kwater po cenach możliwie najniż­
szych. W obec wielu zgłoszonych wycieczek i spo­
dziewanego wielkiego ich napływa w tym roku 
Grunwaldzkim, zorganizowała komisya osobne biu­
ro w lokalu Koła (ul. św. Anny 2), gdzie w go­
dzinach urzędowych 9 — 11 rano i 3 — 5 po połu­
dniu zasiągać mnżua informacyi w sprawie wy­
cieczek. W szelkie zgłoszenia wycieczek wysyłać 
należy do komisyi wycieczkowej V  Koła T. S. L  
im. Asnyka w Krakowie, pod podwyższym adresem, 
z dokładnem podaniem liczby osób i czasu przyby­
cia, najmniej na tydzień naprzód. Biuro odpowiada 
bezwłocznie.

Odczyty prof. Lutosław skiego. Młodzież aka­
demicka w Krakowie wydała następującą odezwę: 

„Z  okazyi dwudziestopięciolecia pracy naukowej 
W . Lutosławskiego, Koło filozoficzno U. U. J. za ­
mierzało urządzić cykl 12 jezo  wykładów filozofi­
cznych w  uniwersytecie Jagiellońskim. Dotąd, po­
mimo zawieszenia wykładów jego rfc 1900 roku na 
skutek reskryptu ministerstwa oświaty, nigdy m uJ 
sali w uniwersytecie nie odmawiano, choć przewi­
dziane w owym reskrypcie wznowienie wykładów 
regularnych, mające nastąpić za in icjatyw ą dzieka­
na filozoficznego —  pomimo petycyi, podpisanej 
przez 700 słuchaczy w  r. 1908  —  zostało zanie­
chane. Tymczasem W . Lutosławski wykładał w u- 
niwersytecie Lozańskim z katedry Mickiewicza, a

nadto w uniwersytecie genewskim w 1901-3  roku, 
w uniwersytecie londyńskim w 19 03 -190 6  roku —  
a w 1907 r. zaproszony został przez sławny Lo- 
weli Instytute w Bostonie, który sprowadza tylko 
najznakomitszych prelegentów z Europy i płaci im 
po 750 koron za każdy wykład, co według amery­
kańskich zw yczajów  jest miarą uznania tej insty- 
tucyi dla profesorów, których wybiera.

Gdy się w ieść rozeszła po Stanach Zjednoczo­
nych Ameryki o wykładach W . Lutosławskiego w 
Low ell Iustitute, jako o pierwszych w ogóle wykła­
dach Polaka w wyższej instytucyi naukowej ame­
rykańskiej, kilkanaście uniwersytetów amerykań­
skich i kilkadziesiąt innych instytucyi oświatowych 
zapraszało wzgardzonego i potępionego w Krako­
wie docenta prywatnego W szechnicy Jagielloń­
skiej —  i wszędzie jego wykłady pozyskiwały 
uznanie dla Polski i dla tej polskiej W szechnicy, 
w której jest nauczycielem pozbawionym prawa 
nauczania. Po powrocie z Am eryki instytacye o- 
światowe W arszawy, W ilna, Petersburga, K ijow a 
i wielu miast prowincyonainych zapraszały W inc. 
Lutosławskiego i urządzały jego wykłady z wiel- 
kiem powodzeniem. Także prof. Twardowski zapro­
sił go na kilka wykładów w Towarzystwie filozo- 
fieznem we Lwowie. Ostatnio, w lecie 1909  roku 
W . Lutosławski wziął wybitny udział w kongresie 
psychologów w Genewie,

A  tymczasem w Krakowie, w  10 lat po zawie 
szeniu jego wykładów, po raz pierwszy Senat od 
mawia sali na proponowane wykłady czysto nau­
kowe z zakresu m etodologii11

Odezwa wzyw a w końcu młodzież akademicką, 
aby w dowód uzuania dla naukowej działalności 
prof. Lutosławskiego stawiła się licznie na jego 
wykładach, urządzanych przez Koło „E leusis11 w 
sali saskiej. Pod odezwą znajdują się podpisy re­
prezentantów niemal wszystkich Tow arzystw  i K ó­
łek naukowych akademickich.

Klub urzędników pocztowych w Krakowie ku 
uczczenia Konstytucyi 3 maja urządza 3 maja w 
lokalu własnym (nlica Lubicz i. 5) uroczysty w ie­
czorek z następującym programem: Słowo wstępne 
wygłosi prof. dr Henryk Trzpis, wieniec pieśni 
polskich odegra muzyka 56 p. p., klubowe Kółko 
dramatyczne przedstawi obraz sceniczny J. S. „M at­
ka ży je ", na zakończenie „Zmartwychwstanie P ol­
ski11, obraz z żywych osób-układu p. R. Dobrowol­
skiego. —  Początek punktualnie o godz. 8 w ieczo­
rem, „

W nr. 2 „Żywego dziennika11, urządzonego d. 
maja w sali saskiej na dochód Tow . kolonij wa­

kacyjnych dla uczniów szkół średnich Krakowa i 
Podgórza, przyjęła współudział p. Helena d’A  b a n- 
c o u r t, która wystąpi z artykułem p. t. „L inia i 
plama w malarstwie11. Dalej przyjął współudział 
znany autor piosenek kabaretowych, piszący pod 
pseudonimem B o y ,  który odczyta specyalnie dla 
nr. 2 „Żyw ego dziennika11 napisany utwór p. t. 
„M odlitwa estety11. Jednę z rubryk „D ziennika11 
wypełni utwór wierszowany p. t. „K raków  w X X III  
wieku" dra St. S t ę p i ń s k i e g o ,  autora „Nade­
słanego" w nr. 1 „Żyw ego dziennika".

B ilety nabywać można dziś we czwartek, w pią­
tek i w sobotę od g. 6 — 8 wiecz. w lokalu red. 
„Czasu" (św. T.o-nasza 1. 32).

O dczyt. Staraniem komisyi ankietowej przy Bi- 
bhVece medyków U. U. J. odbędzie się w dniach 
30 b. m. i 2 m aji, w sali Kopernika w Coli. Nov., 
o godz. 7 wieczorem, odczyt dra Landaua, asy­
stenta kłiniki chorób nerwowych i umysłowych, 
p. t Ż^cie pJRowe człow ieka-a  jego system ner-

* r
p iw n icz n y .v po południu

zaw ezw ano straż na u). G rodzką pod 1. 6 9 , gdzio 
pod schodam i p iw nicznem i za ję ły  się nagrom adzone
w ióra." 
ogień.

Nim straż przybyła, domownicy ugasili

Przeciw  dyrakcyi pocztowej w  Krakowie. Ze
Lwowa telefonują nam: Na v7ezorajszem posiedze­
niu Rad*7 m. Lw owa uchwalono wniosek nagły r. 
Riedla protestujący przeciw utworzeniu drugiej dy-

rekcyl poczt, względnie ekspozytury poczt, w K ra­
kowie.

Delegaci m. Lw ow a do Waszyngtonu. Ze
Lwowa telefonują nam: Dziś wyjeżdżają stąd do 
W aszyngtonu delegaci Rady miejskiej dr Lisiew icz 
i dyr. Majerski. Delegaci zabierają ze sobą dwa 
bardzo piękne srebrne wieńce, które imieniem Ra­
dy m. Lwowa złożą na pomniku Puławskiego i K o­
ściuszki.

Praw o publiczności. „W . Z tg" ogłasza: Minister 
oświaty nadał pry w. liceum żeńskiemu Olgi Filippi we 
Lwowie na rok szkolny 1910-11  i 12 prawo pu­
bliczności i odbywania egzaminów dojrzałości, oraz 
wydawania świadectw ważnych państwowych. Te 
same uprawnienia na lata 1910 -11  i 12 otrzyma­
ło prywatne liceum żeńskie Maryi Zagórskiej we 
Lwowie. —  Minister oświaty nadał prawo publi­
czności glmnazyum prywatnemu żeńskiemu konwen­
tu Bazylianek we Lwowie na rok szkolny 1909-10 .

Odsiedzenie kary przez Monczałowskiego. —  
Ze Lwowa telefonują nam: W czoraj rano w ypu­
szczono z więzienia Jarosława Monczałowskiego za 
szpiegostwo na rzecz Rosyi na 8  miesięcy w ięzie­
nia. Moyczałowski skończył wczoraj odsiadywać 
karę i zostanie odstawiony szupasem do gminy 
przynależności Batiatycze.

Samobójstwo, z  Husiatyna donoszą: W e w to­
rek odebrał tu sobie życie wystrzałem z rewolweru 
soplent prywatnego gimnazynm Mikiewicz.

Masowe aresztowania w  Lodzi. Pisma war­
szawskie donoszą z Lodzi: W e wtorek w nocy w y­
dział '„ochrany" dokonał masowych rewizyj skut­
kiem których zaaresztowano około 100  osób. Pod­
dano rewizyi towarzystwa żydowskie „A r io " , tow. 
śpiewackie „Bratnia pom oc" i stowarzyszenie robo­
tników przemyśla włóknistego. Opieczętowano księgi 
i zaaresztowano niektórych członków zarządów, w 
tej liczbie adw. prz., nauczycieli i wojażerów wyzn. 
mojż.

Rozprawa kasacyjna Dawydiaka. Z W iednia 
telefonują nam: W skutek zażalenia, wniesionego
przeciw wyrokowi sądu lwowskiemu, zasądzającemu 
mordercę Stoffów Dawydiaka na śmieró przez po­
wieszenie, odbędzie się w W iedniu dnia 21 maja 
rozprawa kasacyjna.

Ostrożności w  czasie dżumy. Z Tryestu tele­
grafują: Zarządzono środki ostrożności wobec OBób 
i towarów, przychodzących z Baizutu, gdzie stwier­
dzono dżumę.

Po katastrofie  balonu „Z. 11.“ Z Berlina te­
legrafują: Z powodu zniszczenia balonu „Zeppelin 
I I .“ , podróż Zeppelina do Pragi i W iednia praw­
dopodobnie odroczona będzie do czerwca, a ma­
newry floty powietrznej w Homburgu zostaną prze­
rwane.

Dzienniki i nadal zwracają aię przeciw cesarzo­
wi W ilhelm owi, na którego rozkaz odbyły się ma­
newry mimo burzy. Dzienniki czynią przytem za­
rzuty rozmaitym osobistościom z otoczenia cesarza, 
że nie mają dośó odwagi, aby sprzeciwić się jego 
zarządzeniom, jeśli uważają je  za szkodliwe.

Po powodzi W  Serbii. Z Petersburga telegra­
fu ją: Car ofiarował dla ofiar powodzi w Serbii
26 .000  franków.

Tołstoj O komecie Halleya. z  Berlina telegra­
fują: Dzienniki donoszą, że Tołstoj w liście, w y­
stosowanym do jednego ze swyeh znajomych, za j­
muje się kometą Halleya i zabobonem co do zni­
szczenia świata przez tego kometę. Tołstoj pisze: 
Myśl o zderzeniu się komety z ziemią jest nawet 
przyjemną. Życie materyalne jest znikome, życie 
duchowe zaś przez zniszczenie ziemi ucierpiałoby 
tyle, co życie świata np. z powodu śmierci muchy.

P rzem y tn ictw o  caraki.T. ja ch tem . Z Paryża te­
legrafują: Z Petersburga donoszą: W ładze wdro­
żyły śledztwo przeciw personalowi jachtu carskie­
go „Standard" z powodu przemytnictwa. „M atin" 
donosi, że przygotowuje się nowy wielki skandal.

Obłąkany przed sądem, wojennym. Z Berlina 
telegrafują: Dzienniki donoszą: Student rosyjski 
Terpetrozow, aresztowany w  r. 1907 , ponieważ 
w mieszkaniu jego  znaleziono materyały wybucho­

we, uznany został przez lekarzy sądowych b er lii 
skich za obłąkanego. Z tego powoda po U /j-r o c . 
nem więzieniu wypuszczono go na wolność, a pó2 
niej odstawiono go do Rosyi. Obecnie berliński d 
brońca Terpetrozowa otrzymał od jego rodziny za 
wiadomienie, że Terpetrozow będzie postawion 
przed sąd wojenny w Tyflisie za rzekomy ud/.is1 
w napadzie na jakiś bank i będzie skazany n 
śmierć. Obrońca berliński Terpetrozowa wysłał wię' 
do Rosyi wszystkie dokumenta, stwierdzające, i  
Terpetrozow jest obłąkany i że z tego powoda ni 
można wytaczać mu postępowania karnego.

Zm arli:
H enryk T a c z a n o w s k i ,  przeżyw szy lat 4t, 

zmarł w Krakowie.
W alenty M a k o w s k i ,  czeladnik srebrniezjj 

zmarł w Krakowie, przeżywszy 21 lat.
Katarzyna Z i e l i ń s k a  zmarła w Krakowie i 

80  roku życia.
Julian M o s z y ń s k i ,  uczeń V III  klasy gimn, 

zmarł w Krakowie, przeżywszy 21 lat.

Odpowiedzialny redaktor i w ydaw ca: 

Michał Konopiński.

Efficb prse]ezdnyc9i.
Kraków, 27 kwietnia.

. HOTEL KRAKOWSKI: bar. Ludwik Rakotzky z Buda­
pesztu, dr Kornel Lubiński z Mławy. inż. Jerzy Gwia- 
zdomorski z Odessy, inż. Karol Surowiecki z W ilna, inż. 
Ignacy Landau z Krakowa, prof. Stanisław Jakub, prof. 
Urban Przyprawa z Sanoka, Maryan Gąsior z Rzeszowa, 
Franciszek Szymkus z Gnń wania (Rosya), Janowie Ko- ■ 
ralewscy z Sambora, W anda Danielówna z Dąbrowy, 
Maryau Lisowiecki z Jarosławia, kap. Wilhelm Maukurl 
z St. 1 olten, Stanisławowie Hajkiewiezowie z Różawiei 
(Król. Pol.), X . Józef Depowski z Ropczyc, Adam Żar- 
decki z Przemyśla, Jan Zawiliu.-ki z L )d z i, dr Karol 
Laskowski z W iednia, Leonia Wisłocka z Monachium, 
X . Ksawery Dutkiewicz ze Lwowa.

Kursa t@leggra£icza@.
Wiedeń, 27 kwietnia. L o iy .a )  procentowe: AustryackU 

zakłada kred. z obi. prc. z roka 1880 3-pra. 30L-50. Austr 
zakł. kr. z obi. prc. z r. 1889 3-pro. 232-25. Uregul. Du 
naju z 1870 r. 100 złe. 5-prc. 287-— . W ęg. Banka hip, 
po 100 złr. 4-prc. 248*25. Pożyczka serb. prem. po 100 fr. 
2-prc. 112-25. b) bezprocentowe: Budapeszteńskie (Basilica) 
6 złr. 29‘85. Zakł. kred. dla h. i  p. po 100 złr. 535-— 
Clary 40 złr. m. k. Pożyczka m. Insbrnka 20
złr. 114-— . Losy m. Krakowa 20 zł. 1 2 .-—. Pożyozkt 
m. Lubiany 20 złr. 8 185 . Palffy 40 złr. 250.—. Czerw, 
krzyża Tow. anatr. 10 złr. 65*2o. Czerw, krzyża węg. 
Tow. 5 złr. 41-75, Losy fund. aroyks. Rudolfa 10 złr. 
70-— . Salina 40 ałr. m. 281-— . Pożyczka Saloburga 
20 złr. 115-— . Tureckie oblig. prem. kolei po 400 fr. 
245-10. Tureckie oblig. prem. kolei pro. 245’ — . Losy 
kom. m. Wiednia z 1874 roku 5 4 4 '—.

Berlin, 27 kwietnia. Austryaokie banknoty 85*10. Spi­
rytus — .

Paryż, 27 kwietnia. Rauta 3-pro. 88-60. Mąka 31-50.

Sam£mlęci@ fgieldy.
Wiedeń, 27 kwietnia. Zamknięcio giełdy o g . 3 m. 10.

(W aluta koronowa.)
Akcye: Austr. Zakł. kred. 865 75, węg. Zakł. kred, 

825 75, Anglobanka 315 — , Unionbauku 5 (2  50. Liin- 
dorbanku 500 50, Bankverein 541 50, Bodencredit. 12 15 
Galie. Banku hipotecz. 633 — , Kolei państwow. 750 50, 
kolei połudn, 119 — , 4 %  POŻ. m. Krakowa 93 — , kolei
północnej 54 20, kolei C zern iow . , Alpiny 747 50,
Rima Muranyi 673 50, Prag. Tow. Żelazn. 25 9 j, Fabryki 
broni fi83 —. Akcye turecnio tyk 4u4 — . Gal. akc. Tow,, 
kop. n. 817 — . Obi. węg. indemniz. 93 85. Renta ma­
jowa 01 3 5 .-A u str. renta koron. 94 25. W ę g le '- ,  renta 
koron. 92 40. 5b-letnie Listy Tow. kred. zieinsiK 93 65, 
4°/0 Listy Banku hip. 93 75. 4 ’/ ,%  Listy Banku hip, 
99 50. 5 %  Listy Banku hip. 110 — . 4 %  Listy Banku 
kraj. 94 50. 4 ' / / / o  Listy Banku kraj. 100 25. 4 %  Gal, 
Obi. propiu. 97 9o, 4°/0 Gal. pożyczki kraj. 1893 94 —  
4 %  Pożyczki m. Lwowa 93 — . Losy tureckio 246 — 
Marki 117 51. Ruble 264 25. Rosyj. pożyczka 103 25.

Usposobienie: silno.

IZ ii słynnej św iatow ej’  marki B. B. (U rąuell) w beczkach, butelkach, syfonach —  poleca:

Generalna Reprezentacja 968-
W ysyłki na prow in cję  uskutecznia się odwrotnio 

Uwaga: Prawdziw y „Prazdrój" Pilzneński 
tylko z marką B. B. na korkach, kapslach 

etykietach uwidocznioną. 55 73 78

w Krakowie, Rynek sl., Linia £ -3  44.

MsssIfM akcglB?: 130 mnisofia? koron.
Fundusze rezerwowe: 39 milionów koron.
Podatek rentowy opłaca bank z własnych funduszów. 

Przyjm uje wkładki w  rachunku bieżącym i na

k s ią ż e c z k i  ń ł a d k e w e
Większe kujoty wypłaca bez wypowiedzenia.

K u p u je  i sprzedaje w sze lk ie  pap iery  w a rto ­
ściow e  i  w a lu ty , .p rzy jm u je  z lecen ia  na 
g ie łd y  k ra jow e  i zagran iczn e  pod  •najdo­

god n ie jszym i w arunkam i.

m y w a n y  i  
€era'Ly fi ws^elfele

ca  iaa caa L Imolewn ■
c e r a t o w e poleca firma

158 17 20

1* .  a  A l  J N  U  S  S  B  A '  U  f i
K r a k ó w ,  P f e t l a  4 1 . .  ,

Ceaiy s t a łe  - - - - - master n ls M e !
Zakład artystyczno-kamieniarski 

i budowlany

Józefa Kuleszy
naprzeciw cmentarza w Krako­
wie, posiada wielki wybór goto­
wych pomników zciaskowca, gra­
nitu i marmuru. Podejm uje się 
wykonania grobowców w miej sen 
i na f-ow incyi. Telefon 759. 

11 94 0

S£uefełCz-£fŁ -
z Poznańskiego, udziela lekcyj języka 
niem ieckiego i włoskiego, oraz pomocy 
w  przedmiotach z zakresu gimn. Z g ło ­
szenia listowne T. T „ słuch fil., Uni­
wersytet Jag. 194 8 o

Magazyn obuwia pod firmą

h . j i i o w i m
Grodzka 43.

nabył przez ofertową licytacyę obawie 
rozmaitego rodzaju i sprzedaje takowe o

4 0 ° /0
niżej cen fabrycznych.

Kto chce kupić tanio i dobrze, raczy 
się pospieszyć na zakupno.

Z  poważaniem —
201 9 io W ła ś c ic ie l .

Do wynajęcia
zaraz, pokój umeblowany z oddzielnem 
wejściem , Pańska 12, I piętro. 3107 i 3

P i i t a i K e

185 15 0 <2

Pielęgniarkę
odpowiednią do chorej w Bochni znala­
złam. Zacisze 6, parter, na lewo. 3086 2 2

Rutynowany d yetaryusz
w  średnim wieku, rei. rzym. kat., posia­
dający chlubne św iadectw a gim nazjalne, 
oraz z kilkunastoletniej pracy biurow ej 
sądowo-hipot. i z innych urzędów, biegły 
w rachunkach, z szybkiem 1 wryrobionem 
pismem polskim i niemieckim, poszukuje 
miejsca. L. M. K. poste rest. Kraków.

222 3 3

z zakresu beletrystyki i nauki, w  języku polskim, francuskim, angielskim
i niemieckim.

N o w o  o t w o r z o n y  d z ia ł  k s ią ż e k  d la  m ło d z ie ż y .  Abonament przystępny 
katalog i dodatek z przesyłką 1 K. W ysyłka na prowicyę w  spec. skrzynkach.

27 44 0

O w KRAKOWIE
2  ul. Szpitalna I. 36 vis a vls Teatru. *
S © O O O O O O O © © 0 © i O O ! 0 © Q O e © O © O < 3 O O O

oo
215 3 52 O

Telefon 5C1. S

Na śluby
polowania,' wycieczki, wynajmuje samochody 
i powozy, P io t r  G u z ik ó w ; k i ,  u l .  Pe,- 
d z i c h ( h v  1. 1 8 .  Telefon 336. 31 48 0

eoooeos>oooooo:oo:osooooooooooo
€ 3  Og  Pierwszorzędna pracownia sukien męskich g
©  nagrodzona złotym i medalami w Paryżu i Londynio

i  U m  GRABOWSKIEGO

Bieliznę biają 
jak śnieg bez 
tarcia w poło 

J p .  wie czasu ma
jg jjj.J  się je d y m e  j

przyrządem do 
prania

IDEAŁ
z pierwszej czeskiej osobliwej fabryki

Jar. ćeika t o n i s i  Kolna i Spói.
2200 H r a n ic e  (I& o ra w s). 9 30
Cenniki za darmo, opłacone. Niskie ceny.

P@k©S© um eblow ane
z utrzymaniem lub bez. Zacisze ł. 14. 
II  piętro, na prawo. 96 15 o

Założony w r. 1872

Sfyfi

T i L m u u u i
Kraków, ul. Rakowicka 7, tai. 462.
podejmuje się wykonania grobowców 
i pomników, tak w miejscu jak na 
prowincyi, oraz poleca wielki wybór 
pomzików gotowych z piaskowca, mar­
muru i granitu. 111 74 300

Z a k ł a d  p o g r z e b o w y

189 A .  S a & t a Ś S M  12 30 

EirakśWj ulica RSIlEoSaSsba L 23.
iBg8BBBBaB^eggg a BBBaBg^ a A . - ^ ai 53B

Jako pielęgniarka
soby na wieś lub na wyjazd. Posiadam 
w tym kierunku praktykę. A dres: Z a ci­
sze 6, parter, na lewo. 221 4 6

Zakład pogrzebowy „Concordia"
o *-

przsnissicny na Piat Sztzajaźski L Z (dom własny). —  Tai3foa Hi 331-
Zakład podejmuje się urządzeń pogrzebowych, oraz, sprowadzania zwłok ze wszystkich

kisjów  europejskich. 197 20 0 .

Z drukami Literackiej w Krakowie, nl. Jagiellońska 10. Rządca diukami L. K; Górski.


